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B r u k i e m  i n a k ł a d e m  D r u k a r n i  N a d w o r n e j  W .  D e c k e r a  i S p ó ł k i  w  P o z n a n i u .  —  R e d a k t o r  o d p o w i e d z i a l n y :  N .  K a m i e ń s k i  w  P o z n a n i u .

Posiedzenie reprezentantów ssiiasta Poznania
w ś r o d ę  d n ia  30. K w i e t n i a  1856 ,  p o  p o ł u d n i a  o g o d z i n i e  3 ej.

Przedmioty czynności: 1) Dalsze wypuszczenie teatru. 2 )  Dalsze w y p u 
szczę lokalów do szynku pod ratuszem. 3) Najęcie sali dla szkoły realnej. 
4) Podwyższenie szkolnego w  szkole realnej. 5) Uchwalenie 8 0  tal. na zaku
pienie srebrnego puharu jako  nagrody miasta Poznania dla zwycięzcy w jednej 
z tegorocznych gonitw. 6) Emerytowanie jednego z nauczycieli elementarnych.
7 )  Finalne potwierdzenie w  urzędzie jednego z nauczycieli elementarnych.
8) Koncesye procederowe. 9) Osobiste interesa. T s c h u s c h k e .

Telegraficzne wiadomości fetz. W. lis. Pozii.
D r e z n o , sobota 26. Kwietnia po południu. — Ż u r n a l d r e z d e ń s k i  

co tylko w yszły  podaje cały tek st układu pokojowego. Artykuły 5—8 
poopuszczane w  dawniejszych ogłoszeniach zawierają: amnestyą dla pod
danych skompromitowanych, przypuszczenie Turcyi do zgromadzenia euro
pejskiego, zaręczenie niezawisłości i całości terytoryalnej państwa Oto- 
mańskiego. Przy sporach między Portą a jednem z państw układających 
się, występują drugie pośrednicząco. Artykuł dodatkowy zawiera: Za
mknięcie cieśnin morskich nie stosuje Się do okrętów, które wojska tam 
przywożą.

W ied eń , 27. Kwietnia przed południem. — Nadeszłe tu wiadomości 
z Konstantynopolu donoszą pod d. 14. m. b. z Bajrutu: że w  mieście sy- 
ryjskiem na północ od Jeruzalem położonem, Naplus i jego okoficy w y
buchło powstanie, za którego przyczynę podają zabicie muzułmańskiego 
żebraka przez anglikańskiego misyonarza. Na budynki konsularne i chrze- 
ściańskie kościoły napadnięto i konsul pruski zabity. Obcy konsulowie 
w Bajrucie zebrali się na poradę.

P aryż, 27. Kwietnia. — Dziś nastąpiła wymiana dokumentów raty
fikacyjnych. M on itor donosi: że cesarz w  sobotę przyjmował hra
biego Cavour i że 8 okrętów i trzy fregaty z zatoki Kamiesza do Francyi 
odeszły.

L on d yn , 27. Kwietnia przed południem. — Podług dziś wyszłego  
O b server  oczekują tu  jutro ogłoszenia o wymianie dokumentów raty
fikacyjnych, poczem niezwłocznie ogłosi proklamacyą pokojową naczelny 
marszałek dworu książę Norfolk.

— Podług doniesienia tegoż pisma zaprosili p. lord Derby i lord Pal
merston przyjaciół swoich na jutro dla rozważenia położenia.

Telegraficzne wiadomości.
L o n d y n ,  25. Kwietnia. — Na waźorajszem posiedzeniu izby wyższej 

oświadczy! lord Clarendon: że kongres paryski zajmował się pobieżnie tylko 
kw estyą  w łoską; że układem z 1848 Parma upoważniona je s t  do zawezwania 
na pomoc wojsk austryackich. Co do okupacyi austryackiej rzecz zby t przesa
dzona pogłoską i że ostatniemi czasy nie było w  ow ym  kierunku żadnych w oj
skowych poruszeń.

L o n d y n ,  piątek, 25. Kwietn ia ,  w  nocy. — Na dzisiejszem posiedzeniu 
nocnem izby niższej zbijał lord Palmerston pogłoskę, jakoby  10,000 wojska 
angielskiego miało odejść do Kanady, gdyż  rzeczywiście przeznaczono tylko 4000 
i to do angielskich posiadłości w  A meryce północnej.

P a r y ż ,  piątek, 25. Kwietnia. — Dzisiaj zapewniano, że wymiana ra ly -  
fikacyi nastąpi jutro . Dzienniki tutejsze nie ogłoszą pierwej traktatu.

Z n a d  g r a n i c y  C z a r n o g ó r y  donoszą, iż ostatniemi czasy zaszły r ó 
żne spory  graniczne. M ów ią ,  że Porta  zamierza Czarnogórę okrążyć.

P o c z d a m ,  25. Kwietnia. — Najj. król pruski wyjechał do Drezna.

B e r l i n ,  27. Kwietnia. —  Najj. Pan raczył nadać order orła czerwonego 
4ej klasy emerytowi superintendentowi i pastorowi W i n t e r  w  Jelcńcu, pow. 
chełmińskiego, a powszechny znak honorow y woźnemu emerytowi H e n r y 
k o w i  G r o o t e  w  Dortmundzie.

Jenerał major dymis. W e b e r n  został mianowany członkiem jeneralnej 
komisyi orderowej.

B e r l i n ,  26. Kwietnia. — Na porządku dziennym wczorajszego (31.) po
siedzenia izby panów  był raport komisyi o projektach do u s taw y  dotyczącej or- 
dynacyi gminnej w  prowincyi nadreńskićj, tudzież ordynacyi miejskiej w  tejże 
prowincyi. W niosek komisyi b y ł ,  aby izba panów  obadwa projekta p rzy ję ła  
w  brzmieniu ułoźonem przez izbę deputowanych. Do raportu  tego dołączył 
p. Lautz następujący wniosek p re ju d y cy a ln y : A b y  izba panów  postanowiła, 
że niniejsze projekta do p raw a mają być najprzód  odesłane do sejmu prow in-  
cyalnego nadreńskiego do zaopiniowania. P rezydent oświadczył, że wniosek 
ten przyjdzie w  końcu ogólnej debaty do głosowania, jakoż gdy  nań padła ko 
lej, odrzucony zostastał większością 69 g łosów  przeciwko 26.

Na 64. posiedzeniu izby deputow anych radzono nad ustaw ą o utrzymaniu 
jedności w  wyrokach sądowych trybuna łu  na jw yższego ,  k tórą  też p rzy ję to  
z kilku małoważnemi zmianami projektowanemi przez komisyą. Dalej roztrzą
sano projekt do praw a o przekupstwie trunków , tudzież o prowadzeniu proce
deru karczmarskiego wr ziemi Hohenzollern.

( Kor. (h .)  Zapowiadany z dnia na dzień przy jazd  p. Manteuffla dziś d o 
piero nastąpi. Oprócz festynu, k tó ry  dla niego gotuje miasto, poseł francuski, 
margrabia de Moustier da dla niego 25. b. m. obiad, na którym będzie cała d y -  
ploraacya i bardzo wiele innych osób, ju ż  dziś zaproszonych. Pow iadają  mi 
za rzecz p ew ną ,  że pan Manteuffel dostanie od cesarza Napoleona wielką w stęgę 
orderu  legii h onorow ej, a hr. W alewski i margrabia de Moustier od króla p ru 
skiego wielką wstęgę orderu  orła czerwonego. Także jeden z sekretarzów tu 
tejszego poselstwa francuskiego ma otrzymać p ruską  dekoracyą. S ły szę ,  że 
bardzo się nie podobało tutejszemu dw orow i,  że hrabia Hatzfeld, poseł pruski 
w  P a ry ż u ,  na ostatni obiad dyplom atyczny u siebie, zaprosił tak znaczną l i 
czbę n a j g o r l i w s z y c h  legitymistów, co było powodem, że ministrowie 
francuscy nie przyjęli zaproszenia. Hrabia Hatzfeld, m ów ią ,  mając sto
sunki przyjazne z legitymistami przez żonę swą, z domu C a s t e l l a n e ,  
może być z nimi jako  osoba p ry w a tn a ,  ale jako  reprezentant P ru s ,  nic pow i
nien czynić z stosunków  sw ych oficyalnych demonstracyi.  Jeżeli zaś w  do- 
broduszności swej nie miał tego na myśli, to pokazał brak taktu  w  postępo
waniu, tern naganniejszy, że zrobiony w tak niestósowej chwili. Z arzucają  
mu także , że w stosunkach dyplomatyclmych więcej się znosił i konferował 
z popadłym w  niełaskę partem D rouyn  dc Lliuys , niż z hr.  Walewski , co było 
powodem, że nie w jednej kwestyi gabinet pruski zle by ł informowany. Osoba, 
od której mam te wiadomoęci,  mniema, że zastąpienie hr.  llatzfelda przez in
nego dyplomatę nie je s t  ewentualnością dość do p ra w d y  podobną. Z drugiej 
strony  mówią także, że hr. Hatzfeld właśnie przez stosunki swe z legitymi- 
stami bardzo dogodną je s t  dla cesarza Napoleona osobą, bo przez niego może 
się stykać z nimi jakoby  na neutralnem potu:

Na dzień 13. p. m. spodziewają się tu  przybycia  na czas d łu ż 
szy cesarzowej matki rosyjskiej. Ma ona część czasu przepędzić u w ód  w Niem
czech, a na miesiąc Sierpień powrócić do M oskwy na koronacyą casarza. P ó 
źniej, mówią, ma udać się do Palermo, gdzie zimę przepędzi.

Z powodu zawarcia pokoju magistrat i zgromadzenie rad y  miejskiej Wy
stosowały do króla adres w yrażając  w nim zadowolenie swoje z tak szczęśli
wego uwieńczenia pokojowej polityki gabinetu. Król odpowiedział, podziela
ją c  radość reprezentantów  miasta.

Izba poselska przy ję ła  wczoraj projekt do p raw a ,  dotyczący budowania 
przez rząd dróg żelaznych od K rzyża  (Kreuzj na Laudsberg nad" W a r tą  i Kie- 
strzyn do Frankfortu , aby uprościć wedle pierwotnego planu kolej wschodnią, 
k tó .a  teraz idzie na Szczecin; i drugiej kolei do Saarbruecken do T rew iru  z j e 
dnej i do granicy luksemburgskiej z drugiej strony. Rząd chciał na drogi te 
zaciągnąć pożyczkę ; lecz izba uchw aliła , aby obrócony by ł  na n ią‘ fundusz, 
pozostały z 30 milionowej pożyczki, przeznaczonej na potrzeby gotowości w o
jenne, a dopiero, g dy by  fundusz ten w ys ta rczy ł ,  reszta potrzebnego kapitału 
była przez now ą pożyczkę pokryta. Jes t to n ow y  przykład , z jak ą  sk rup u 
latnością izba w  rzeczach finansowych postępuje. Kapitał potrzebny do budo
wania rzeczonych kolei, wynosi 14 milionów talarów. Reszta 30  milionowej 
pożyczki wynosić zapewne będzie około 10 milionów, co jeszcze nie je s t  spe- 
cyalnie obliczone.

Jedno z to w arzys tw  kredytu ruchowego, które się tu  b y ły  przed miesią
cem zawiązały lecz nie o trzym ały  koncesyi, zamierza wystąpić  z podobnym 
planem w  Królestwie polskiem. Plan przesłany został do W a rsza w y  i o trzy 
mana od księcia Gorczakowa odpowiedź ma mu być pomyślną. T o w arzys tw o  
to chce działać w połączeniu z bankierami warszawskiemi, chce budować ko
leje żelazne z Łowicza do Torun ia ,  do Kalisza i do W ro c ław ia ,  chce nabyć
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kopalnie rządow e i w  ogóle rozw inąć na inne przedsięw zięcia przem ysłow e ka
p ita ły  sw oje. ,

Niejaki L ew andow sk i,, rodem z W rześn i w  K sięstw ie, śpiewak w  tu te j
szej bożnicy, m łody człow iek, m uzykalnie klasycznie ukształcony, ^wykona! 
w  lokalu K rolla pierw sze wielkie dzieło talentu swego, sym fonią, k tóra  przez 
k ry ty k ę  tu te jszą  bardzo zaszczytnie była ocenioną. T ow arzystw o  naukow ej 
pom ocy p rzy sy ła  tukosztem  sw oim , celem dalszego w ykształcenia się w ry to -  
w nictw ie, 19letniego m łodzieńca, Łukoraskiego, rodem z P oznania , którego 
dotychczasow e prace podziwienie w zbudzają naw et pom iędzy tu tejszym i ry 
townikam i.

SFołutiniotmś teatr
Z K o n s t a n t y n o p o l u  pod d. 15. Kwietnia piszą do C o n s t i t u t i o n n e l a ,  

że do W a rn y  w ysłano , jako  nadzyczajnego kom isarza, Suligi baszę aby na 
za ju trz  po sw ym  tam przybyciu  aresztow ał Salih baszę, obwinionego o zam or
dow anie młodej Greczynki. Spraw iedliw ość ma być w ym ierzoną a w yrok 
publikow any. S tan  zdrow ia w K onstantynopolu polepszył się. Dnia 9. Kwietnia 
spalił się w  Jenikoi szpital w ojskow y sardyński.

S y n  F uada baszy udał się dziś do P a ry ż a  z dokumentem ratyfikacyi po 
koju. Kalimachi odm ów ił stanowczo posady ofiarowanej mu posła tu re 
ckiego w  W iedniu. Angielsko-niemiecka legia udaje się do p rzy lądka  Dobrej 
nadziei.

— Uzupełniamy dzisiaj obraz stanu w szystkich w ojsk rosyjskich w chwili 
zaw arcia pokoju , oraz teraźniejszego ich rozłożenia, które podajem y dla oka
zania zmian jakie w ojna w  nich spraw iła. P rzedstaw iliśm y ju ż  obecny skład 
sztabu głów nego cesarskiego, następnie dzisiejszy stan pierw szego wielkiego 
oddziału w o jsk , to je s t gw ardy i i g rcn ad y e ró w ; dalej stan drugiego oddziału 
czyli armii czynnej, najprzód pod w zględem je j podziału strategiczno w ojen
nego na arm ie, pow tóre  pod względem  je j podziału organicznego na k o rp u sy ; 
nakoniec stan i rozłożenie sześciu korpusów  pieszych, oraz ile każdy z nich 
w  czasie w ojny  ucierpiał. Pozostaje nam jeszcze przedstaw ić stan trzech kor
pusów  jazd y  rezerw ow ej, należących także do armii czynnej, a nakoniec stan 
trzeciego wielkiego oddziału w ojsk  rosyjskich, tak zw anych korpusów  oddziel- 
nych.

Jazda rezerw ow a. Jeneralny  inspektor, jen . jazd y  h r. N ikitin; szef sztabu 
jen . por. Launitz I.; kw aterm istz je n e ra ln y , jen . maj. D latow ski; naczelnik 
a rty le ry i jen . maj. Komsin. J e n e r a l n y  inspektor ja z d y  zapasow ej, jen . jazd y  
O lferiew ; inspektor osad w ojskow ych jazd y , jen . por. Paliczyn I.

ls z y  korpus jazd y  rezerw ow ej. Dowodzca jen . jazd y  Szabelski 1.; szel 
sz tabu , pułk. D ubelt 111. lsz a  k irysyerska  d y w izy a , jen . por. M azurkiewicz. 
2ga k irysyerska d y w izy a , jen  porucznik W itin g h o f l. R ezerw ow a dyw izya 
u łanów , jen . por. Łanskoj II. D yw izya a rty le ry i konnej, jen . maj. Reissig. 
K orpus ten k iry syersk i, złożony jak  w idzim y z ośm iu pułków  k irysyerow , 
z czterech pu łków  u łanów  i z trzech brygad arty lery i k o n n e j, rozłożony je s t 
na Ukrainie i w  N ow o-R osy i, nie miał praw ie żadnego udziału  w wojnie, gdyz 
ty lko dw a pułki jego  ułańskie by ły  na linii bojow ej, przeto bardzo mało ucier-

2gi korpus jazd y  rezerw ow ej (dragonski. Dowodzca jen era ł porucznik 
bar. W rauge l 1.; szef sztabu  pułkow nik  A chm etow  1. ls z a  dragońska d y w i
z y a , zastępuje dow ódzcę naczelnik lsze j b rygady  jen. maj. Chalecki. 2ga d ra 
gońska dyw izya, jen . por. M ontresor. D yw izya a rty le ry i konnej jen. maj. 
K onstandulaki. D yw izya pionierów , pułk. K ry ló w . Cały ten korpus by ł na 
linii bojow ej w  ciągu w ojny  w schodniej: jedna  jego  dyw izya miała udziai 
w  kampanii naddunajskiej a następnie krym skiej; zaś 4 ty  M my pułki dragon- 
skie połączone w  jed n ą  b rygadę pod dow ództw em  jen , maj. N iroda i ł . ,  p rzy - 
łączore b y ły  do armii kaukazkiej i w alczyły w  Armenii.

Lekka rezerw ow a dyw izya ja zd y , dow nd. jen . por. ks. B agyation-Im eryj- 
ski. D yw izya ta złożona z dw óch pu łków  ułańskich i z dw óch huzarskich 
b y ła  w  części na południow ym  teatrze w o jennym , lecz mało ucierpiała. ^

R ezerw ow e i zapasow e szw adrony  obu korpusów  ja z d y  rezerw ow ej. I n 
spektor jeneralny, jen . por. P ila r von Pilchnau i. R ezerw a Igo^ korpusu zło
żona z dw óch brygad  k irysersk 'ch  i 2ćj b rygady  u łań sk ie j; dow odzca jen . maj. 
M oskatinew. R ezerw a 2go korpusu  złożona z dw óch brygad  dragonskich 
i b rygady  arty lery i konnej: dow odzca jen . por. K rusenstern 1. R ezerw y te 
form ow ały się dopiero w  R osyi południow ej.

Nakoniec do armii czynnej należą bataliony saperskie i bataliony strzelców  
celnych. S aperów  ogółem z ich rezerw am i je s t  16 batalionów, a inspektorem  
ich inspektorem  jen. por. B uchm ejer; ls z a  b rygada saperów  ucierpiała mocno 
p rzy  oblężeniu Sew astopola. S trzelców  celnych je s t także w raz z rezerwam i 
16 batalionów , a inspektorem ich jenera ł porucznik  R am say : nadto je s t cztery 
bataliony strzelców  i 9 batalionów  osiedlonych strzelców  celnych finlandzkich, 
k tó ry ch  inspektorem  je s t jen . maj. Koten. Te bataliony nie by ły  czynne w ciągu 
ostatniej w o jny  i rozłożone są na północnymi teatrze w ojennym .

Nakoniec przedstaw iam y stan dzisiejszy trzeciego wielkiego oddziału w ojsk 
ro sy jsk ich , to jes t tak zw anych korpusów  oddzielnych, m ających zupełnie 
odrębną organizacyą i oddzielnie od armii czynnej uorganizow ane rezerw y, la 
kierni korpusam i są : kaukazki, finlandzki, orenburgski i syberyjski.

K orpus kaukazki. Naczelny w ódz namiestnik K aukazu , jen era ł piechoty 
M u ra w ie w l.;  szef sztabu g łów ego , jen. m ajor A ndronikuw : kw aterm istrz j e 
neralny jen . maj. K arlhof; naczelnik a rty le ry i, jen . por. B rim m er; naczelnik 
inźyniery i jen. maj. H ansen I.; połow y ataman kozaków, jen . por. C hrcściaty- 
cki I.; jeneralny  in tenden t, pułk. K ołosow ski; jeneralny  audy to r radzca stanu 
N ew ski; naczelnik m agazynów , pułkow nik Zielonka. Do sztabu głów nego są 
przydzieleni jen. porucznicy: ks. C zerw aszydze, su łtan  Asam an-Girej i Raszpil 
jenera ł m ajorow ie: ks. B uktabeków , B agration-M uchrański 11.; Susłow , Dza- 
fa r-K u li-A g a , A slanbek-Tuganow , Meidel, K iszyński, B a k ła n o w l., ks. Da- 
dian II ., B roniew ski, Olszewski 111., U ngern-S ternberg  II. itd. — K orpus kau
kazki składa się z w łaściwego czynnego korpusu i z w ojsk miejscowych do pe
w nych  linii p rzyw iązanych . C zynny korprs kaukazki. D ow ódzcą, zawsze 
pod nacznlnictwem jen . M uraw iew a, jen. por. Kozłowski I., szef sztabu jen . 
maj. K angier; kw aterm istrz  jeneralny , pu łkow nik  R udanow ski; do korpusu  
tego należą: 19ta dyw izya piechoty, jen . por. K ozłow ski; 20 ta  dyw izya pie
choty, jen . maj. Jew dokim ow ; 21a dyvvizya piechoty, jen . maj. M usznicki; 
g renadyerska brygada kaukazka, jen , maj. ks. B agration-M uchrański I ;  nako

niec dy  w izya a rty le ry i Z trzech brygad  złożona i 9 ty  pu łk  dragońsk i, ks. D on- 
dukow a-K orsakow a. K orpus ten , do którego nadto przyłączono 18tą dyw i- 
zyą  piechoty od armii czynnej oddzieloną, i dw a pułki dragońskie, odbył dwie 
kampanie 1854 i 1855 na granicach G ruzyi i w  A rm en ii, zniósł arm ię turecko 
anatolską, w ziął K ars i zajął całą A rm enią g ó rn ą ; lecz ucierpiał wiele przy  
oblężeniu K arsu , a szczególnie p rzy  niepom yślnym  szturm ie 29go W rześn ia; 
dzisiaj rozłożony  je s t częścią w G ruzyi i w  M ińgrelii, częścią w  Brmeoii.

M iejscowe do pewny'ch linii p rzyw iązane w ojska kaukazkie. Bo lsze: 
W ojska  linii g ruzy jsk ie j, liczą 18 batalionów rozdzielonych na trz y  brygady, 
k tórych  dowódzcami są: jen . maj. ks. A w alow , jen. maj. S o ło tarew , jen . maj. 
Dalin. Po 2gie: W ojska  linii C zarnom orskiej: dow odzca linii, wice adm irał 
S ereb ryaków ; szef sztabu pułkow nik S tysińsk i; oficerowie dy żu rn i: pu łko
wnik M irogrodzki i kapitan K orcewicz; w ojska te liczą 16 batalionów . Po 3 c ie : 
W ojska linii kaukazkiej składają się z 13 tu  batalionów . Naczelnikami w ojen
nych okręgów  kaukazkich są : na linii zachodniej kaukazkiej: jen . maj. Debut, 
G ram otiu, W rew ski II., Jew dokim ow ; na linii wschodniej czyli Kaspijskiego 
m orza, naczelnicy linii, jen , po. ks. Orbelian II ., szef sztabu R adecki; na linii 
południow ego stoku K aukazu , jenerał m ajorow ie: Mielikow i ks. A w ałow .

R ezerw y korpusu  kaukazkiego. R ezerw ow a dyw izya złożona z 4ch b ry 
g ad ; dow odzca jen . maj. Basin. Zapasow a dy w izy a  kaukazka, jen . maj. vou 
der Nonne. W szystk ie  te w ojska by ły  w ciągu ostatniej w ojny  mało czynne, 
gdyż ludy kaukazkie zachow ały się dość spokojnie, a R osyanie nie p rzedsię
brali przeciw  nim żadnych w ypraw .

K orpus finlandzki. G łów nodow odzący jen e ra ł B erg I.; szef sztabu jen . 
por. N oraenstam m ; kw aterm istrz jenera lny  pułkow nik Minkwicz. K orpus ten 
składa się z 22ej dyw izyi piechoty, jen. maj. W e d t, i z m iejseow ych 9 bata
lionów strzelców  celnych finlandzkich. Lecz w  ciągu w ojny  przydzielono do 
tego korpusu  i posłano do Finlaudyi kilka pułków  z le j dyw izy i ko rpusu  g re- 
nadyerskiego, kilkanaście batalionów  rezerw ow ych  z czynnej armii i kilkanaście 
d rużyn  milicyi, tak iż dzisiaj stoi w  F inlandyi ogółem do 100,000  żołnierzy, 
które jednak  w  żadnej walce nie były .

K orpus orenburgski. G łów nodow odzący jen era ł jazdy  hr. Perow ski, 
szef sztabu jen era ł m ajor B uturlin W .; kw aterm istrz jeneralny  jen. maj. B la- 
rem berg II. K orpus ten składa się z 23ej dy w izyi piechoty, jen. por. G łuchów , 
oraz z licznych pułków  kozackich i kirgijskich m ających oddzielną arty leryą , 
k tó rych  organizacyą w łaśnie się zajm ują.

K orpus syberyjski. G łów nodow odzący jen . p iechoty H a s to r t; szef sztabu 
jen. por. Jakow lew  l I . ; jen. kw ater, jen . maj. S ilw erhjem  1. K orpus ten składa 
się z 24ej dyw izy i piechoty, jen. por. D ometi; oraz z odziału wschodnio sybe
ryjskiego dowodzonego naczelnie przez jen . por. M uraw iew a III., a złożonego 
z jednej brygady  jen . maj. M ichałowskiego 1. Część tej tego ostatniego oddziału 
miała udział w  walce na brzegach Kamczatki i w  kranie A m uru.

ilo&tfm.
P e t e r s b u r g ,  1. Kwietnia. —  C zytam y w  Nr. 70. Gaz .  P o w s z e c h n e j  

F i n l a n d z k i e j :  »W chwili obecnej F inlandya, dostąpiła trudnego  do opisania
szczęścia i nadzw yczajnej radości, ma b o w i e m  m o ż n o ś ć  iow U S ien ia  po raz 
pierw szy w sw oich prow ineyach przychy lności, miłości i wdzięczności najj. 
cesarzowi A lexandrow i U. Miłe i wiecznie trw ałe  w spomnienie chwili, w  k tó 
rej J. C. M ość, jako  następca silnego i sławnego^ państw a rosy jsk iego , raczył 
daw ać krajow i naszem u tak liczne dow ody swej życzliw ości i miłością nacecho- 
wanej opieki, napełnia obecnie w szystkie serca, ożyw ia w szystk ich  najrado
śniejszą nadzieją, niezachwianą w iarą w p rz y sz ło ść , jaka  oczekuje nas pod 
berłem  m onarchy najszlachetniejszego i kierującego się wzniosłemi myślami. 
J czyż może być w yższe dla narodu szcząście nad uleganie w ładzy cesarza, 
którego korona jaśnieje najpiękniejszą ozdobą, bo cnotami m onarchy i czło
w ieka? Z najw iększą wdzięcznością die O patrzności czują F inlandczycy ile 
są szczęśliwi z posiadania takiego m onarchy; d l a t e g o  też w szyscy kraju  n a 
szego mieszkańcy, od w yższych do niższych, życzą sobie ja k  najgoręcej, yvzmo- 
cnić jeszcze bardzićj sw ą w iernością i p rzychy lnością , rów nie w szczęściu ja k  
w  sm utku , św ięty  zw iązek pomiędzy' cesarzem a narodem  istniejący'; dla tego 
też w szyscy  zanoszą gorące z serca płynące m odły do S tw ó rcy  N ajw yższego, 
by zesłał błogosław ieństw o sw e na najj. cesarza A lexandra U. i na panow anie 
jego! Z pobudek przychylności i miłości pośw ięcim , każdy  wedle możności, 
w szystkie nasze siły  i dążności dla osiągnięcia celu,  do urzeczyw istnienia k tó 
rego O patrzność zesłała najj. cesarza A lex an d ra ; złożym  m u w ofierze w szy 
stką naszę miłość i zaufanie! Uczcimy przez to najlepiej drogocenną pamięć
0 zm arłym  jego wielkim rodzicu i o jego  w iekopom nym  s try ju  A lexandrze 1.; 
w ypłacim y się w  ten sposób najlepiej z ciążącego na nas wielkiego d ługu  w dzię
czności za dobrodziejstw a, jak ie  oni nam  za życia św iadczyli, a z k tórych
1 potom stw o nasze korzystać będzie.

Czasy w k tó rych  żyjem y są tak dla w szystkich ja k  i dla F inlaudyi wielkie 
i pełne znaczenia. B urza w strząsła  E uropę i zaniosła sw e fale na nasze odda
lone brzegi. Lecz niebezpieczeństwa z którem i w alczyliśm y i ofiary przez nas 
n iesione, nietylko nie osłabiły naszego zaufania, lecz przeciwnie podniosły na- 
ród i kraj i natchnęły  nas ożyw czym  duchem w iary  we w łasne siły  i w  b u 
dzącą się działalność.

W kró tce  pokój rozleje hojnie na E uropę sw e dary  i czasy spokojne o tw o
rzą  nowe pole dla n au k , kunsztów  i pracy. W ów czas F inlandya także , po 
krzepiona uowemi siłam i, odniesie najśw ietn iejsze, bo na P ° h i  ośw iaty , z w y - 
cięztw o: w ów czas nastanie now a epoka spokoju i pom yślności, a najj. cesarz 
A lexander 11., k tórego mądrości i dobroci zaw dzięczam y głów nie to szczęście, 
będąc obecnie od w szystk ich  sław iony, będzie przez przyszłe pokolenia tak 
w  h is to ry ija k  w pieśniach narodow ych błogosław iony.

P e t e r s b u r g ,  17. Kwietnia. — Im  bardziej objaw ia się sym patya dla 
F rancuzów , tern mocniej w y stęp u ją  oznaki nieukonteutow ania ku A u s tn 1 
i Anglii. M arkizanie są nie mało zdumieni niektoremi rozporządzeniam i rządu, 
lecz niesłusznie. Jeżeli rząd  ulegając konieczności zam yśla niektóre poczymc 
koncesye , nie idzie za tern, aby system  rządu  usun ię to , którem u cesarz tera
źniejszy od lat dziesięciu hołduje. Rozgłos reform  w  pismach zagranicznych 
iest zaw czesnv, okazujący' nieznajomość stosunków  i zasad rządu.

W ra n eya *  ...................  ,
P a r y ż ,  23. Kwietnia — N o r d  pisze z tego dnia: Dziś w ieczór nadejdą 

tu  wszelkie ratyfikacye układu pokojow ego z 30. M arca. W  26 . albo 27- o



bedzie się ostatnia sesya końcem wymiany ratylikacyi. 5. albo 6. Maja pewnie 
rozpoczną się w Londynie i Turyn ie  debaty nad układem pokojowym. W  Pa
ryżu zaraz po wymianie ra ty fikac ji ogłosi układ M o n i to r ,  a zatem w  pier
wszych dniach następnego tygodnia. Cesarska drukarnia otrzymała polecenie

Jj;eszenia się z drukiem 23 protokołów. Ściśle ją  strzegą, aby nie zaszła 
niedyskrccj3 jaka.

p a ry z ,  24. Kwietnia. —• Książę Alba z żoną swą i księżną Montiją, 
matką cesarzowej, wrócą pojutrze do Madrytu.

—- M ów ią, że posiedzenia ciała prawodawczego z powodu chrzcin cesa- 
rzeWicza, jako i dla tego, że wiele nader przedmiotów nie odrobiono, będą 
przedłużone 4 do 6 tygodni.

— Sąd policyi poprawczej w L ille skazał temi dniami Korsykanina na 
miesiąc więzienia i 60 franków kary pieniężnej za to, że w roku zeszłym zB rtt- 
xeli porozsyłał do osób w Lille pismo treści socyalnej.

 S un , który zamieścił także układ poko jow y, wychodzi z obwódką
czarną, jako znak smutku swego z powodu pokoju, k tóry jest dla Anglii, jak 
mówi, hańbą.

— Układ pokojowy w yw o ła ł tu wszędzie prawdziwe oburzenie nie tak 
co do swej treści, jak raczej co do indyskrecyi, jaką popełniono ogłoszając go 
przed ratyfikacyą. Półurzędowe dzienniki wieczorne wyrażają się co do tego 
punktu w ten sposób: Dwa żurnale wychodzące w Belgii, sądzą się być w  mo
żności obwieszczenia większej części układu. Jeżeli ogłoszenie to jest wierńem 
może być wynikiem indyskrecyi karygodnej, której sprawców wynajdą i ukarzą. 
Na nowo musimy zwrócić uwagę na to , że układ dopiero po wymianie jego 
zatwierdzeń istnieje i że czekać nam należy aż go obwieści M o n ito r .

s i H & i i ł i ,
L o n d y n ,  24. Kwietnia. — Przegląd flo ty  w Spithead zwabił wczoraj 

tak wielką masę ludzi na brzegi Hampshira, jakiej nigdy tam nie widziano. 
W  Portsmouth i Lansport Portsea i Sauthesa, Langston i Garpont były pełne 
gości, domy zajezdne nie mogły ich objąć, ścisk ludu po ulicach tych miast 
był w ielki, że z trudnością mogłeś się przezeń przecisnąć. Za uocteg płacono 
od osoby 3—4 guiueów. Tysiące ludzi przepędziło noc na wolnem powietrzu. 
Za pierwszym wystrzałem armatnim wszystko było na nogach. O 8ej godz. 
z rana okręty pozawieszały chorągwiane godła swe uajozdobuiejsze. Pogoda 
najpiękniejsza zwiastowała zabawny w idok; 100,000 ludzi na przestrzeni nie 
spełna 3 mil angielskich poruszało się, jakby różnobarwna fala morska, roz
weselona muzyką, która dała się słyszeć z okrętów. 0  godzinie 12ej przy
była królowa w  Portsmouth, przyjęta przy kolei żelaznej od admirałów. Na
tychmiast przywieśdż się kazała królowa z księciem Albertem bacikiem na okręt 
w porcie będący Najwięcej interesu wzbudzały nowe okręty działowe i baterye 
płynące. Okręty działowe są ciężkie, baterye płynące lekkie, zwinne, łatwo, 
rączo się poruszające. Gdy królowa przejeżdżała obok pierwszego okrętu 
liniowego, dał duk ol W ellington znak do powitania, poczem zagrzmiały działa 
z wszystkich okrętów. Po przejechaniu się królowej środkiem między dwoma 
rzędami okrętow, nastała pauza, poczem rozpoczęły się manewra podług pro
gramu. O 6ej godzinie zabrał się dw ór do powrotu do Londynu. Wczoraj 
wieczór flota świetnie była iluminowaną.

. . . .  _ _ Awnslryu.
,Y leden,^ 22. Kwietnia. — Galicyjskiej kolei sprawa pomyślny bierze 

kierunek, książę bowiem Sapieha, naczelnik deputacyi galicyjskie j, otrzymał 
podobno zapewnienie od cesarza bardzo pochlebne co do kouseusu odstąpienia 
kolei żelaznej oświęcimsko-lwowskiej.

— Dotąd zgromadzenie biskupów zajmowało się wewnętrzną sprawą ko
ścioła i jej dyscypliną, postanowiono jednozgodnic, aby w tym  duchu działać, 
zeby klerus starał się w ubiorze, mieszkaniu i w publicznem życiu o prostotę 
odpowiadającą jego powołaniu, aby nie odwiedzał teatrów, kawiarni i publicz
nych domów, i w ogóle od wszystkiego się wstrzym ywał, przez coby jego po
waga i w p ływ  u publiczności ucierpiało.

— Gazeta w ie d e ń s k a  pisze: Ponieważ sprzymierzeni z większą czę
ścią wójsk swoich zajęte kraje opuszczają, jest rzeczą przeto niewątpliwą, że 
i wojska austryackie okupujące Mołdawią i Wołoszczyznę w takimże stopniu 
zmniejszone będą, i sądzimy się być dobrze rzeczy świadomymi, gdy' dono
simy, że z dyw izyą wójsk tę załogę stanowiących wrócą do kra ju  dwie b ry 
gady, dwie zaś brygady zostaną.

—  Z Wiednia piszą do n o w o p r u s k i e j  g a z e t y , że misya Kisselewa 
w sprawach kościelnych tyczy się tylko przedłożenia ojcu ś. listy kandydatów* 
dla opróżnionych biskupstw katolickich w  Polsce.

Wittchy.
R z y m ,  20. Kwietnia. — W  artykule wychodzącego zGenui pisma C o r -  

r i e r e  mere  an t i II e, które urzędowa gaze ta  w i e d e ń s k a  przedrukowywuje, 
mówi: Niektóre małe ruchy' wojsk austryackich w  księstwie Parmy dały po
wód najważniejszych przesądzeń i tłumaczeń, tak, że moźuaby wierzyć, że tu 
idzie o pogrożenie lub o strategiczną ostrożność, o czem najmniejszego nie ma 
poznaku. Do uzupełnienia stanu oblężenia wysłano kilka oddziałów wojska 
celem strzeżenia niektórych przejść, szczególniej od Pontreraolli i dziwnie 
niepojętym sposobem g a z e c i a r s k im  nacechowanego fortecą Ba rd i ,  które 
miejsca zresztą w Parmie leżą. Nie powinny być dawane rządom zacho
dnim żadnego powodu do obawy^ jeżeli kilku żołnierzy na czele sierżanta 
z miejsca na miejsce się przenosi. Z tego i z innych pism pokazuje się, że po
ruszenia wojsk austryackich nie miały wcale grozić nikomu, i nie miano 
w myśli obsadzić granicę wojskowo. Toż samo pismo z 21. Kwietnia donosi, 
że armia piemoncka powiększoną będzie może około 16,000 wojska. Jaka 
sprzeczność!

Angielskie ministerstwo w ojny odebrało następującą depeszę od jenerała 
Oodringtona: S e w a s t o p o l ,  7. Kwietnia.

M ilordzie! Okręt. »Stromboli powrócił dziś rano z Redutkale z Drem 
M łllrce  na pokładzie. List księcia Bebutowa z T y flisu , k tó ry  tu załączam 
w odpisie, donosi, że jenerał W illiams wyleczony, przeniesiony został do Ria- 
zann pod Moskwą, dla tego Dr. M’lllree nie potrzebował udawać się do T y -  
u m  zresz^  Moskale nie wiele mieli ochoty przepuścić go przez swoje linie. 
W  W . przekona się zawieszenie broni w  A zy i przeszło w  wykonanie. Dr. M.

w rócił z*tem; przywozi mi lis ty Abdila baszy, k tó ry  w  nieobecności Omera

baszy tymczasowe ma dowództwo nad wojskami tureckiemi. Usługa, do której 
wybrany był Dr. M ’ lllree, byłaby go wystawiła w  tej porze roku nader p rzy
krą , a nawet niebezpieczną podróż przez pasmo gór i wskroś dzikiej ludności, 
ponieważ zaś misya taka wymagałaby wiele oględności i poświęcenia, pozwa
lam więc sobie przez wzgląd na zasługi położone w Skutari i zadanie powie
rzone mu przez sir J. Halla, polecić imie jego pamięci W . W .

W . J. Codrington.

Kronika miejscowa.
P oznań . — Z obliczenia przedsięwziętego w  Grudniu z. r . , pokazuje się 

że obwodzie rejen. Poznańskiej ludność cywilna wynosi g łów  899,445. Z tych 
mówi ty lko językiem polskim 479,960, ty lko niemieckim 245,054, obu ję zy 
kami zaś 174,409. Prócz tego 2 osoby mówią ty lko  językiem francuzkim. 
Ludność w r. 1852 wynosiła 898,338 głów, powiększyła się więc w  ciągu 
ostatnich trzech lat o 1087 głów.

Wjftfiomosci nauKowe.
Nic ciekawszego zapewne, jak pośmiertne płody znakomitych ludzi, którzy 

ju ż  to swym talentem, już  głęboką nauką, dobrze zasłużyli się krajowi. Do 
liczby takich należał i zmarły niedawno w Królestwie śp. Kajetan Koźmian. 
W  papierach jego znaleziono rękopism własnoręczny, czyli w iersz, pisany 
przez niego w 80 roku życia, zatem na cztery lata przed śmiercię, do jednej 
z dam tutejszych. Dama ta prosiła go, aby je j przysłał kilka różnych napi
sów dla umieszczenia na statuach świętych i krzyżach, które powznosiła 
w swych dobrach, Poeta-rolnik, wywiązał się chlubnie z tego zadania, ja k  
o tern świadczą istniejące dotąd napisy w  oznaczonych miejscach; a zacna w ła
ścicielka włości przesłała mu na piśmie w yrazy wdzięczności i podziękowania. 
Sp. Koźmian odpisał je j na to, lecz wiersza nieprzesłał i pozostawił go w  rę- 
kopiśinie. Obecnie dopiero po śmierci poety odkryto takowy, a że mi go w tych 
dniach udzielono przez jednego z literatów, posyłam go przeto dla pomieszczenia.

Do . . .  .
Z okazyi je j wspomnienia o napisach danych na krzyż i statuę N. Panny:

*  *  *

„Czemuż Cię nieznana Istoto wielbiona,
Poil twą postacią, uczciłbym znamiona 
Któccmi Córę Niebios Bóg obdarzał,
Gdy dobroczynność dla ludzkości stwarzał.
Znałem nad Wisłą jej sędziwe rysy,
Lecz tam już tylko groby i cyprysy.

*  „  *

Słyszę, źe w całym młodości uroku 
Znów się śmiertelnych objawiła oku,
(idzie płowa Wisła ku stolicy płynie,
W królewskich gmachach, obrała świątynie. —
Z nich nędznych, swemi obdziela dostatki,
Sieroty polskie zbiegły się do matki.

*  *  ' *

Znam ja te gaje sarmackiego raju,
W nich zawiesiła oręż, chwała kraju,
Mieszkała cnota, wymowa, nauka,
Pamiątek dziada, dziś strzeże dłoń wnuka,
A rodak głosi, że przez śluby z Tobą,
Jedną je więcej pomnożył ozdobą.

*  *  *Wiem, że wśród gmachu północnego grodu,
Wykołysal cię twardy biegun z lodu;
Nie cud to żaden przed ziomka oczyma,
Uezuciów w Polsce niezmroziła zima.
Tlała w jej łonie iskra święta nasza,
Jej lodowate morze nie przygaszą.

*  *  *
Widzę w szpitalach z. łez otarte twarze,
Widzę w świątyniach, wzniesione ołtarze,
Głosy wdzięczności , radości, pociechy,
Aż do mej wiejskiej przedarły się strzechy, —
A ja z mym hołdem pospieszyć nie mogę,
Starość okrzepła tamuje mi drogę 

*  *  *Nie każda ręka wspiera choć obdarza,
Kto dać nie umie, — dając upokarza.
Ma swoją dumę nędza chociaż naga,
Ten kto się tai, ten wspiera, pomaga.
Jak zwykle czynisz , tak cnota doradza,
Cóż — kiedy hojność twoja imie zdradza.

*  *  *
Zdradza niejedno wdzięczności westchnienie,
Gdzie skrytość cnotą, — występkiem milczenie. —
Drobna się dusza zwykle z czynów chlubi,
Godna pochwały, słuchać jej nie lubi.
Więc milczeć trzeba i zaniechać pieni, /
Wiersz zły, tem gorszy, gdy skromność rumieni. —

*  *  *Starość mi mowi: pomnij na twe lata,
W ósmym krzyżyku , nikt rytmów nie splata;
Inny to godniej, co zamierzasz sprawi,
Nie ty j^  wsławisz — Ona ciebie wsławi.
Jeśli te kruche dawnych natchnień szczątki,
Umieści między przyjazne pamiątki,
Przestań na szczęściu w swej cichej ustroni:
Ze ją ma Polska — a ty słyszysz o niej. (Czas.)
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Wiadomości imi&dlowe,
B e r l in ,  26. Kwietnia.

Pszenica 75— 108 tal.



Zyto 8 3 —84 funt. 63$ tal., na dostawę wiosenną 63§—-64$ tal., na Maj 
Czerwiec 63-—$ ta l., na Czerwiec Lipiec 60—$ tal., na Lipiec Sierpień 56$ 
do 57* tal.

Jęczmień wielki 48— 54 tal.
Owies 31— 34 tal., na dostawę wiosenną 32$ tal.
Groch 6 8 - 7 8  tak
Olej rzepiowy na Kwiecień 16 tal., na Kwiecień Maj 15$— f  tal., na 

W rzesień Październik 13T\ — $ tal.
Olej lniany 13$ ta l., na dostawę Kwiecień Maj 12$ tal.
Olej makowy 22— 23 tal.
Olej konopny na dostawę 14$ tal.
Olej palmowy 15$ tal.
Okowita bez beczki 26$—$ tal., z beczką 26$ tal., na Kwiecień, Kwie

cień Maj i Maj Czerwiec 26$ ta l., na Czerwiec Lipiec 26$— $ tal., na Lipiec 
Sierpień 27$— $ tal., na Sierpień W rzesień 27$ tal.

S z c z e c in ,  26. Kwietnia.
Pszenica na dostawę wiosenną 99 tal.
Zyto 65$— 70 tal., na dostawę wiosenną 65$ tal., na Maj Czerwiec 63 tal., 

na Czerwiec Lipiec 62 tal.
Olej rzepiowy 15$ tal., na Kwiecień Maj i Wrzesień Październik 13$ tal. 
Okowita 13 proc., na dostawę wiosenną 12$ proc., na Czerwiec Lipiec 

i Lipiec Sierpień 13 proc._______________
Przy Styl* d« Foziiaitia 27Vkwietuiiu

B A Z A R : Lesznowski z \yarszavvy, lir. Miączyński z Pawłowa, Kwilecki  z Ober-Ze-

itlitz, Przyłuski z Slarkowca.
H O T E L  D R E Z D E Ń S K I  M Y L I U S A  : Kai kremli z M lich o.cin a.
H O T E L  D U  N O R D :  Szmitkowski z Borowa, Święcicki z Szczepankowa, Szafarkie- 

wicz z Dzierzclinicy, Schnorr  z Chodzieżą, lioffbauer z Filadelfii.
H O T E L  P A R Y Z K I  : Dobrzycki z Msziczewa, Bobowski z Bialęźyna, Dymkowski 

z Miecze w a, Ossowicki z Goslyczyna, Otocki z Gogolcwa, Karczewski z Wysza- 
kowa, Bronikowski z Karcewa.

VY M I E S Z K A N I U  P R Y W A T N E M :  Keczwara z W sch o w y ,  za Bramką Nr. | 
Fcls  z Gdańska, plac Sapieżyński Nr. 3. ’

z 28. K w ie tn ia .
B A Z A R :  Wolniewicz z Dcmbicza, Budziśzewski z Xiąźa, Przyłuski zŁagiewnik ,  Mo- 

szczański z Wialrowa.
H O T E L  R Z Y M S K I  B U S C H A  : Ahlemann z S-amotuł ,  Simon z Szczecina, F e is t  

z Mannheim, Meyer, Baruch i Seiffge z Berl :na.
H O T E L  D R E Z D E Ń S K I  M Y L I U S A  : W ocke z Ostrowa, Michaeiis z Bogożna, 

Oelsner z Moguncyi, Schulze z Lipska, Couyreur  z Szczecina.
H O T E L  B A W A R S K I :  Święcicki z Mośeijewa, Kalkreuth z Kurtzig, Koszutski 

z Popówka.
H O T E L  l ) U  N O R D : Grabski z Targowejgórki , Szołdrski z Jaszkowa, H intusch 

z Pleszewa, Petzel z Dobrojewa, Siedmiogrodzki z Nowejwsi, A nder  z Niegolewa.
P O D  C Z A R N Y M  O R Ł E M  : Suszycki z S lomowa, Pokłatecka z Ossowa, T acho- 

wska 7, Pąłczyna, Stoss z Zdzirchowa, Koczorowski z Pakczyna.
H O T E L  P A R Y Z K I :  Chłapowski z B agrow a, Steinborn z Paradzew a, Skarżyński 

z C y trynow a ,  Iffland z P io trow a, Suchorzewski z Puszczykow a, Wilkoński 
z Chwalibogow a, Jagodziński z S tempocina, prób. Stock z Pigiy, Dr. Iffland z Ber
lina,  Bugucki z Dolska, Schwarz z Pleszewa.

H O T E L  B E R L I Ń S K I :  W etts te in  z Łobżenicy, Seydcl  z Ś re m u ,  Holzbauer  z W r o 
n e k , Dr. Liebel z S tensz ew a , Klemke z W ąg ro w ca ,  Zurwanski i Miedzynski 
z Trzemeszna.

W  księgarni K. Reyznera w  Poznania wyszła 
książka, zawierająca nowy sposób wędzenia mięsa, 
czyszczenia figur, robienia likierów, araku, czeko
lady, inkaustu alizarynowego, laku, lakierów, mło
dzi funtow ych, szuwaksu, wywabiania plam ze 
złotych i jedwabnych m atery j, wytępienia robactwa 
i t. d. Cena 4  Zł. Także dostać można różnych 
dziel polskich i kazań i do czytania nowych książek.

OBW IESZCZENIE.
Fanty, w miesiącach Kwietnia, M aja, Czerwca, 

Lipca, Sierpnia i W rześnia 1855. roku aż do upły- 
nionego czasu udzielonych pożyczek i 6 miesięcy 
później z tutajszego lombardu miejskiego nie w y 
kupione, publicznie sprzedane będą w d n ia c h  29. i 
30. K w ie tn ia  r. b. w przedpołudniowych godzi
nach od 9. aż do 12. godziny na ratuszu.

Poznań, dnia 26. Kwietnia 1856.
M a g is t r a t .

Szkoła Realna miejska.
Nauczyciele Szkoły Realnej założyli księgozbiór, 

z którego biedni, zdatni uczniowie, zasługujący 
sobie na względy, mają bezpłatnie dostawać książki 
szkolne. Prosimy, aby publiczność wsparła to 
przedsięwzięcie datkami w picniędzach i książkach, 
do których odbierania upoważnionym je st każdy 
nauczyciel Szkoły Realnej.

l i r .  MSremnecke.
S p r z e d a ż  kon i .

W  skutek zredukowania Etatu 5. Pułku Artyle- 
leryi, odbędzie się w dniach niżej oznaczonych sprze
daż nadliczebnych koni z rana od godziny 9tej 
w  P o z n a n i u  na placu Działowym, 
w  K o ś c i a n i e  przed Król. stajnią, 
w M i ę d z y c h o d z i e w  bliskości urzędu poborowego, 
w  G ł o g o w i e  na placu S tern , 
w S a g a n i e  na targowisku.
W  piątek 2.) Maja w  P o z n a n i u ,  G ł o g o w i e  i 
w sobotę 3.) S a g a n i e .
W  poniedziałek 5. M aja, w P o z n a n i u  i. w G ł o 

gowi e .
W e wtorek 6.) Maja w P o z n a n i u ,  M i ę d z y -  
w środę 7$ c h o d z i e  i G ł o g o w i e .
W  czwartek 8. Maja w P o z n a n i u .
W piątek 9. Maja w P o z n a n i u  i w G ł o g o wi e .
W  środę 14. Maja w P o z n a n i u ,  G ł o g o w i e  i 

S a g a n i e .
W  czwartek 15. Maja w  K o ś c i a n i e ,  G ł o g o w i e  

i S a g a n i e .
W  piątek 16. Maja w  G ł o g o w i e  i S a g a n i e .  

Poznań, dnia 24. Kwietnia 1856.
Kr ó l .  K o m m e n d a  5. P u ł k u  A r t y l e r y i .

SPRZEDAŻ PUBLICZNA.
W  skutek zalecenia tutajszej kassy powiatowej 

będę w  piątek d n i a  9. M a j a  r. b. o g o d z i n i e  8. 
w  Xiaźn  80 sztuk owiec publicznie za natych
m iastow i zapłatą sprzedawał; mających chęć ku- 
pienia zapraszam uprzejmie do owej sprzedaży. 

Ś rem , dnia 25. Kwietnia 1856.
Exekutor powiatowy Bo e s s e r t .

Tym  panom, którzy dobra sprzedać lub kupić, 
wydzierżawić lub zadzierzawić chcą, poleca się ageut 
dóbr.
T. Mi. Martmanm w Wronkach.

Ciągnienie ostatniej t. j. czwartej Idassy lot. Król. 
5. Maja się rozpocznie, przeto losy do 2. Maja w y
kupione być muszą. Nie wykupione do oznaczo
nego terminu dalej sprzedawać będę.

Nadkolektor JFr. Hielefelil.

Budowa owczarni na probostwie w W r z e ś n i :  
wynosząca około 2000 Tal. ma być w  terminie 7. 
Maja r. b. przed południem w  drodze publicznej 
licytacyi najmniej żądającemu w entrepryzę w y
puszczoną. Przedsiębierców budowli zaprasza się 
na tę licytacyą w domu Pana R o s t a ,  gdzie wa
runki i anszlagi są do przejrzenia.

W rześnia, dnia 26. Kwietnia 1856.
Z polecenia JL". Śtnielowski,  Dziekan.

S ą do sprzedania z wolnej ręk i, dobra ziemskie 
pomiędzy miastami fabryczńemi Ł ó d ź ;  P a b i j a -  
n i c e ,  K o n s t a n t y n ó w ,  p o ło ż o n e ,  od zn a c z n e j 
fabryki cukru,  o ćwierć miii odległe, ogólnej roz
ległości w łók chełmińskich 127, z których włók 50 
gruntów  folwarcznych, reszta pod czynszbwnikami, 
opłacającemi rocznie Rub. sr. 1800 czynszu do kas
sy dziedzica. Grunt pszenny klassy pierwszej. 
Oprócz pożyczki Tow arzystw a Kredytowego Ziem
skiego dobra te ciążącej, w summie Rub. sr. 6000. 
sprzedający pozostawić może przy gruncie trzecią 
część szacunku. Szacunek tych dóbr ze wszystkie- 
mi maszynami i narzędziami gospodarskiemi, usta
nawia się na summę Rub. sr. 127,000. Bliższe 
szczegóły powziąść można u Adwokata Sądu Ap- 
peilacyjnego Królestwa Polskiego W r o t n o w s k i e -  
go  w W a r s z a w i e  Nr. 489<?. zamieszkałego, do 
zawarcia kontraktu sprzedaży urzędównie upowa
żnionego.

Dominium MMnsliO pod B o r k i e m  ma w ia
traki dwa z domem,  ogrodami i łąką przyległą za 
raz do wydzierżawienia.

Dla emigrujących.
Dnia L i  15. każdego 

miesiąca wysyłane zostają 
niemieckie okręty do 

A m e r y k i  i A u s t r a l i i ,  do której to ekspedycyi 
wydaję natychmiast obowięzującc kontrakty.

Podagenci, którzy by w tej mierze pełnomocni
ctwo uzyskać chcieli, mogą się do mnie zgłosić 
w  listach frankowanych.

Kr ó l .  konc c s ,  G ł ó w n y  A g e n t
ńSL cM. Auerbach iv JPosnaniM;

handel żelaza.

ma sur* m m i i
Nowe foilepiana |

PU w kształcie skrzydła i stołu według najno- |  
^  wszej konstrukcyi poleca fabryka fortepia- |

nów Maróta MScke w  Poznaniu, %
SK przy ulicy Magazynowej Nr. 1. obok Sądu S 
|g i  powiatowego. Jest także stary  fortepian i |  
| g |  tanio na sprzedaż. ^

W i l l i i
Kamienica pod Nr. 35. przy ulicy W rocławskiej, 

jest z wolnej ręki do sprzedania.

U niżej podpisanych aptekarzy w Poznaniu, tak 
jak w przeszłych latach, tak i w tym roku, są za
wsze w zapasie tvot<%  'mineralne  i sole łu
gowe do kąpieli, i nadeszły już  wroliW
czerpane

A . B u s s e .
L. D a e h n e .
E. G r a e t z .
L. J o n a s .
A. Ko l s k i .
G. W i n e k l e r .

W Zakładzie wodnoleczącym
W  DEMBNIE

odbędzie się dnia 12. i 13. Maja r. b. B a l  w sali 
Zakładowej i w ogrodzie.

Każdą razą ustanowionym jest początek Koncertu 
o godzinie 5. po południu, a początek Balu o godzi
nie 9tej wieczorem.

Dochód z koncertów przeznacza się dla ubogich. 
Dembno, dnia 25. Kwietnia 1856. 

A d m r n i s t r a c y a  Z a k ł a d u .  Jk. €JnOM$er.

czy nie widziano gdziekolwiek w okolicy Zegrza 
ku W innejgórze, wczoraj d. 27. b. m. chłopaka, 
mającego surdut  ciemnozielony, spodnie oliwkowe, 
czapkę okrągłą, jasną z nazwiskiem na rydelku na- 
pisanem? Poznań, Grobla Nr. 3.

Rybki WŁleler - ćSpr&iieM 
i mttryśt. łososie  polecają 

W. $\ Meper Ą" Comp.^

JProvefSziwfy Amerpkamskey, kn-  
kttrsjdstę koński ząlf ze składu Radzcy 
ekonomicznego pana C. G e y e r  w D r e ź n i e  otrzy
mał w komis i przedaje tanio Spedytor

M o r itz  S . Ą n e rh a c h .
Kantor: przy Dominikańskiej ulicy.

Koniczyna czerwona i biała, lucerna francuzka, 
łupina żó łta , tym oteusz, rajgras angielski i siemie 
lniane rygskie u SMmci Anflersch.

Mrtsm , rem iza  i pom ieszkanie
są od ś. Michała r. b. pod Nr. 14 ulicy W rocław 
skiej do wynajęcia.

GENY T A R G O W E
Dnia 28. Kwietnia 

1856 r.

w m i e ś c i e -  P o z n a n i u .
tul. 1

od
ś s r .

Jo
■i*rr lf»

Pszenicy pięknej,  szefel po 16 garn. 4 - — 4 5 —
Pszenicy ś r e d n ie j ............................. ... 3 - — 3 5 —
Pszenicy o r d y n a ry jn e j ...................... 2 - 2 10 —
Żyta przedniego , s z e l e l .................. 3 O 3 i b
Żyta p o ś le d n ie g o .................. ...  . . •
Jęczmienia dużego, sz e fe l ...............

2 IV b 2 20
— —* — —

Jęczmienia m a ł e g o ............................
Owsa , s z e f e l ........................................ i 17 6 1 22 6
Grochu do gotowania, szefel . . . - - — — —

Talarki  s z e f e l .................................... — — — — —
Ziemniaków, s z e f e l ............................ 1 5 — 1 i b
M a sła , g a r n i e c ................................... — — — — — —
Koniczyna c z e rw o n a ..........................
Koniczyna b i a ł a ..................  . . . •

24 --
—

24 20
—

Siana , centnar  .................................... _ 27 b 1 — —

Słomy, kopa po 1200 funt . . . . 10 — — 11 — —
Spirytusu (beczka 1 2 0 iiw.)80JTral.  

dnia 26. Kwietnia . . . . . . . 25 25 15
dnia 28. - ......................


